Bajke o osiotku opowiedzie¢ musze:
E“‘* — byt raz maty osiof, straszny uparciuszek.
o " Miat dobrego pana, ale go nie stuchat,
zawsze jego prosby puszczat koto ucha.

Kiedy$ pan zatozyt mu na grzbiet tobotek.

— On jest strasznie ciezki! — skarzyt sie osiotek. —
Nie mam tyle sity, niech to ston poniesie.

Ja na cos Izejszego poczekam tu w lesie.



